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K r ó l e s t w a  P o l s k i e g o .

w fVarszawie dnia  17. PJ^rzesnia 1827 roku.

Z ^ P O Z T Y Y  E D Y I i  T s łL N E .

Sąd  poprawczy wydziału płockiego.
W z y w a  Makarego Rybickiego dawniej wBorzew ie  obwodzie płockim 

zamieszkałego,  nateraz z pobytu  niewiadomego,  k tó ry  w sprawie p rz e ­
ciwko Faustynie  Klimkiewiczów ej o gw a ł t ,  wyrokiem  sadu naszego na 
trzech miesięczny areszt publiczny skazany został,  aby się w przeciągu 
miesiąca od dnia zamieszczenia w pismach publicznych niniejszego a r ty ­
kułu ,*w sądzie naszym s tawił ,  gdyż wrazie przeciwnym  skutki  z zaocz­
nego postępowania sobie przypisać będzie musiał. 

wr P łocku  dnia 25 Sierpnia  1827 r.
Za Sędziego prezydującego. J. Buksicki.

Sąd  poprawczy wydziału płockiego.
W / y w a  Eustachego Karwosieekiego dawniej we wsi Maliszewie małe 

w obwodzie i województwie płockiem zamieszkałego, dziś zaś niewiado­
mego z p o b y tu ;  iżby się w ciągu trzech miesięcy do sądu naszego, k oń ­
cem posłuchania wyroku  sądu sprawiedliwości karzącej województw p ło c ­
kiego i augustowskiego w sprawie pko niemu o skaleczenie wydanego , 
s taw i ł ,  w ra z ie  bowiem p rzec iw nym , zaocznie przeciwko niemu pos tą ­
piono będzie, i dobrodziejstwa z p rawa służyć mu przeciwko temu w y r o ­
kowi mogące, dozwolonemi nie będą.

w Płocku  d. 11 W rześnia  1827 r. — Sęd. prezydujący. Ziemięcki.
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L i z  T Y  G O Ń C Z E .
Sąd  poprawczy wydziału płockiego.

W z y w a  wszelkie władze krajowe,  i osoby p ry w a tn e ,  aby  na l a n a  
Sugajskiego po niżej opisanego o kradzież przekonanego,  a przed ro z p o ­
częc iem są  owej indygacji zbiegłego,  baczne oko m ia ły  i gdziekolwiek 
dostrzeżonego ująwszy sądowi naszemu odesłać starały się. — Ma on lat 
26 b y ł  wzrostu wysokiego, włosów n a g ło w ie  rudo b łąd ,  zarastał r u d a ­
w o ,  twarz  miał  śc iągłą,  nos duży, oczy niebieskie,  wargę spodnią  dużą 
w y s ta ła ,  faworyty żółte duże,  ubrany b y ł  w płascz z sukna swojej ro b o ty  
bu rego ,  z jedna p e le ry n ą , spancer  sukienny n ieb iesk i , spodnie sukienne 
b ia łe ,  na głowie kapelusz, przed  ucieczką mieszkał na gospodai’stwie we 
wsi Sucie paratji  Skrwilno obwodzie L ipnow skim .

w P łocku  d. 17 L ipca  1827 r. — za Sęd. prezydującego. BuksickL

Sąd poprawczej wydziału płockiego.
W z y w a  publiczność i władze kra jowe,  aby Wojciecha Kostrzewskie- 

go o kradzież obwin ionego , gdziekolwiek znajdującego się przyaresztować 
i sądowi naszemu pod strażą odesłać starały się. Jest on wieku około lat  
22 .wzrostu wysokiego szczup ły , włosów czarniawych,  w żupanie z sukna 
jasno-niebieskiego, kamizelce granatowo - sukiennej , rodz i ł  się rr Golubiu  
kraju p ruskim  i tamże najwięcej we wsi Crrembocinie w yrab ia ł  a potem 
po kraju tutejszym sic włóczył ,  i pn dopełnieniu kradzieży sta ł  się z p o ­
bytu  niewiadomym. —  w Błocku dnia 21 L ipca  1827 r

Sędzia przezydujący. Ziemiecki.
Doniesienia spadkowe.

Jako kurator  massy po Xiedau Antonim Jankowskim proboszczu mie­
chowskim pozostałej,  wzywa sukcessorów p raw o  do spadku mieć mogą­
cych,  aby się w c iąg u  trzech miesięcy zgłosili i prawnie  wylęgi t imowali ,  
W razie bowiem przeciwnym własność tej massy wi'az z wszelkiemi fun­
duszami w gotowiźnie nawet w depozycie sądowym znajdującymi sic, na 
rzecz skarbu publicznego przyznaną zostanie. —  Lublin  dnia 10 W r z e ­
śnia 1827 roku. — Jan JNep. Baranowski. Pa tron  przy Tr .  W d z tw a L u b .

— Jako kura to r  massy Marjanny Myszkowskiej w Borowie w powiecie 
chełmskim zmarłej, wzywam sukcessorów tejże, ażeby się w terminie 
trzech miesięcznym z prawami swemi zgłosili, inaczej sami sobie winę p rz y ­
piszą ieżeli massa z gotowego funduszu składająca się, skarbowi publiczne­
m u przyznaną zostanie. — Lublin  dnia 10 W rześnia  1827 foku.

Jan Czyński. P a t ron  p rzy  T rybunale  W d z tw a  Lubelskiego.


